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Prusy Wschodnie 

d  obrenie przei „inoazją polsh“
W ostatnim czasie jasnem się stało, — a po­

twierdziły to i gazety niemieckie —  że nieporozu­
mienie polsko-litewskie to kamień węgielny po­
lityki niemieckiej na wschodzie Europy, polegają­
cej na dążeniu  do uzyskania wspólnej granicy z Ro­
sją i odebrania Polsce Pomorza.

W obec najrozmaitszych argumentów, wysuwa­
nych przez Niemcy przeciwko obecnemu „status 
quo" na wschodzie Europy, a głównie przeciw  istnie 
niu t. zw, „korytarza pomorskiego" — prasa pol­
ska ma dzisiaj większy niż kiedykolwiek obowią­
zek zbijania tych argumentów niemieckich i sta­
łego podkreślania, że istnienie oddzielonych od 
Rzeszy Niemieckiej Prus W schodnich nie stanowi 
żadnej przeszkody w normalnym rozwoju państwa 
Niemieckiego.

Pominąwszy już nasze prawa historyczne, ge­
ograficzne, etnograficzne, gospodarcze i politycz­
ne, do tej części naszego kraju, która dzieli Rzeszę 
Niemiecką na dwie części, — powinniśmy Niem­
com udowodnić, że zupełnie niesłusznie żalą się na 
odłączenie Prus W schodnich od reszty Niemiec. —  
Przecież Niemcy nie są jedynem Państwem, mają- 
cem oderwane terytorja. Dość wymienić Korsykę, 
należącą do Francji, oraz Sycylję i Sardynję, nale­
żące do W łoch. W szystkie te prowincje oddzielo­
ne są od Macierzy, a przecież przez to nie tracą na 
swym rozwoju.

Niemcy zapominają widocznie, że przed woj­
ną handel między Prusami W schodniemi a pozosta- 
łemi krajami Rzeszy odbywał się w znacznej mie­
rze drogą wodną, jako tańszą. Tak samo okrzy­
czane plombowanie pociągów w czasie przejazdu 
przez Pomorze nie zmniejszyło bynajmniej ruchu 
kolejowego, który przeciwnie w  porównaniu  z 1914 
rokiem wzrósł conajmniej o 15 procent.

Niemcy czyniąc głośny hałas przed światem  
za oderwaniem Pomorza od Polski, pragną ukryć 
inny fakt, a mianowicie to, że Prusy W schodnie o- 
czekuje klęska wyludnienia. Prowincja ta, o wy­
sokie] kulturze rolnej, cierpi od dawna niedosta­
teczne zaludnienie, stale się zmniejszające wsku­
tek emigracji ze wsi do zachodnich miast Rzeszy. 
Podczas gdy w sąsiednich prowincjach polskich  
przypada przeciętnie 120 ludzi na kilometr kwadra­
towy, w Prusach W schodnich jest ich zaledwie 
55 na kilometr kwadratowy.

Niemcy zdają sobie z tego sprawę doskonale, 
że przyszłość Prus W schodnich leży u boku Pol­
ski, a nie przy Niemcach. Polska dostarczyłaby  

Prusom W schodnim po tańszej znacznie cenie wę­
giel i inne surowce, sprowadzane dotąd ze zachodu 
Niemiec za grube pieniądze wskutek kosztownego, 
frachtu kolejowego.

Berlin, domagający się gwałtownie mandatów  
kolonjalnych pod pretekstem przeludnienia kraju, 
pragnie utrzymać w  zupełnej tajemnicy ten bolesny 
fakt, że Prusy W schodnie zagrożone są poważnie 
przesilenem gospodarczem z powodu braku rąk do 
pracy.

Mimo to jednak Niemcy nie chcą dopuście do po­
rozumienia polsko - litewskiego, bojąc się ekspansji 
polskiej w głąb Prus W schodnich, za pośredni­
ctwem Litwy, W przyszłości mógłby temu prze­
szkodzę korytarz polski.,, w rękach niemieckich.

L. Łydko.

P r e m ie r B a r te l s ta n ie n a e z e le k o m isji
Dla usprawnienia administracji.

Pisma warszawskie donoszą, iż na Radzie Mi- 
nstrów zapadła uchwała utworzenia komisji dla 
usprawnienia administracji publicznej, na czele 
której stanie premjer Bartel, Członkowie komisji 
będą powoływani przez premjera. Pierwsze prace 
komisji rozpoczną się dnia 3. 10, r. b. Program

N ie w in n o ść J a k u b o w sk ie g o u d o w o d n io n a
Z Neustrelitz donoszą, że w sprawie docho­

dzeń, związanych z aferą Jakubowskiego zaszedł 
ważny i decydujący zwrot, a mianowicie śledztwo 
wstępne przeprowadone w myśl orzeczenia Bun- 
gera przeciwko braciom Fritzowi i Augustowi No- 
gensom, oraz ich matce, zostało obecnie zamknię-

N o w e tr ó jp r zy m ie r z e
Rzym, 1. 10. 28, „Chicago Tribune" podaje 

sensacyjną wiadomość o podjęciu kroków ze stro­
ny Francji i Anglji celem wciągnięcia W łoch do 
wspólnego frontu. Chodzi o stworzenie nowej en- 
tenty na takich wrunkach:

Całe Bałkany  będą zjednoczone pod egidą 3-ch 
mocarstw.

N o w y R y tu a ł w  K o śc ie le k a to lic k im  
W ażne zmiany.

Od dnia 1-go stycznia 1929 r. na całym terenie 
Rzeczypospolitej Polskiej obowiązywać zacznie no­
wy Rytuał w Kościele Katolickim, zatwierdzony 
przez Stolicę Świętą.

W  Polsce obowiązuje dotychczas t. zw. Rytuał 
Piotrkowski, zatwierdzony przez Papieża Pawła V  
Polski podniósł sprawę pewnych koniecznych zmian 
v/ roku 1614. Otóż w roku 1920 Zjazd Biskupów  
w Rytuale i do zajęcia się nią wydelegował czte­
rech biskupów: Nowowiejskiego, Fulmana, Galla 
i Łukomskiego, którzy ze swej strony polecili ks. 
J. Michalakowi, profesorowi Seminarjum Ducho­
wnego w Płocku, wygotować projekt Rytuału. —  
Projekt ten, opracowany przez ks. Michalaka i nie­
co uzupełniony przez Episkopat Polski przyjęto i 
wysłano do Rzymu, celem  zatwierdzenia. Stolica A- 
postolska Rytuał ten zatwierdziła. Pełny tytuł je­
go brzmi: „Rituale Romanum Pauli V Pontificis 
Maximi jussu editum, aliorumque Pontificum cura

P r z y sp ie sz e n ie p a r c e la c ji n a P o m o r z u
W ubiegłym tygodniu powrócił do W arszawy 

P, Minister Reform Rolnych prof. dr. Staniewicz 
P. Minister w towarzystwie prezesa okręgowego  
urzędu ziemskiego w  Grudziądzu, p. Dykiera doko­
nał objazdu szeregu rozparcelowanych majątków 
państwowych i prywatnych na Pomorzu.

P. Minister stwierdził dobre wykonanie prze­
prowadzonej parcelacji i polecił okręgowemu urzę-

CZERW ONY  SZTANDAR  NA  ZIEMI 
FRANCISZKA  JÓZEFA.

Z Moskwy donoszą, iż sowiecki łamacz lodów „Krasin" 
zatknął na ziemi Franciszka Józefa czerwony sztandar na 
znak, iż wyspy te należą do Rosji Sowieckiej.

NOWY SPISEK W HISZPANII.
Depesze z Madrytu donoszą o wykryciu nowego spisku  

skierowanego przeciwko dyktaturze Primo de Rivery,

ODZNACZENIE PREMJERA  BARTLA.
Poseł włoski Marini udekorował premjera Bartla or­

derem św. Maurycego.

ŚMIERTELNY  SKOK Z W IEŻY KOŚCIOŁA.
Z Hamburga donoszą, że 15-letni uczeń gimnazjum rzu­

cił się z 60-metrowej wieży kościoła św, Michała. Powodem  
samobójstwa było niedopuszczenie do egzaminu dojrzałości. 

działalności komisji obejmuje sprawy podziału te- 
rytorjalnego, organizacji władz i urzędów, decen­
tralizacji, uproszczenia działalności urzędów, oraz 
przygotowania kadr urzędniczych przez dostoso- 
wanie do tego celu programów  szkół ogólnych i spe­
cjalnych oraz całej polityki personalnej.

te. Obaj bracia przyznali się, że w dniu popełnie­
nia zbrodni byli w Palinken i wzięli udział w mor­
derstwie, matka zaś przyznała, iż wiedziała o za­
miarze morderczym  swoich synów  i wyjechała tego 
dnia, aby umożliwić im wykonanie tego zamiaru.

----- :o:-----

W łochy mają otrzymać koncesje na dalekim  
W schodzie oraz mandat w Syrji a pozatem dalsze 
wpływy w Abisynji i Arabji południowej.

Za to jednak W łochy miałyby zrzec się swych 
postulatów co do Tunisu na korzyść Francji, kióia 
ze swej strony zaniecha budowy bazy lotniczej na 
granicy włoskiej. W łochy za to będą przyjęte do 
układu morskiego między Anglją a Francją.

recognitum, atque auctoritatae Ssmi D, N, Pii Pa- 
pae XI ad normam Cordicis luris Canonici accomo- 
datum ecclesiis Poloniae adaptatum et ab eodem  
SSmo D. N. Pio Papa XI approbatum".

Zmian zasadniczych nowy Rytuał nie wprowa­
dza. Z główniejszych są następujące: przy udzie­
laniu chrztu św. dozwolone jest zadawanie pytań  
i udzielanie odpowiedzi przez rodziców chrzest­
nych w językach: polskim, francuskim, rosyjskim, 
niemieckim  i litewskim.

W  obrzędach ślubnych —  formuła przysięgi jest 
jednakowa dla obu stron, t. zn. w ślubowaniu jak 
dotąt, przez pannę młodą pominięte będą słowa 
„i posłuszeństwa małżeńskiego". Pozatem niektóre 
modlitwy, odmawiane dotąd obowiązkowo po ła­
cinie, będą mogły być odmawiane po polsku.

W  Rytuale umieszczono także sposób przyjęcia 
Prezydenta Rzplitej oraz modlitwy za Ojczyznę 
i Prezydenta. , x.

dowi ziemsk, przyśpieszenie akcji wykupienia ma­
jątków, umieszczonych na wykazie imiennym nie­
ruchomości, przeznaczonych  na parcelację, a do tej 
pory jeszcze nie rozparcelowanych.

W  wyniku inspekcji P. Minister stwierdził po­
ważny postęp w  pracy nad przebudową ustroju rol­
nego na terenie Pomorza.

----- :o:-----

STRASZNY POŻAR.
Donoszą z Nankinu o strasznym pożarze, który wybuchł 

w dzielnicy chińskiej Hankou i ogarnął 2.000 domów. Jedna 
z głównych ulic miasta jest zupełnie zburzona.

Dotychczas znaleziono 7 trupów, ale przypuszczają, że 
ilość ta znacznie się powiększy. Kilka tysięcy ludzi jest bez 
dachu.

DZIW NY W YPADEK LOTNICZY.
Z Łodzi donoszą że onegdaj w godzinach popołudnio­

wych z ramienia wojewódzkiego komitetu L. O. P. P, od­
bywał lot propagandowy samolot typu Albatros z pilotem  
oraz cywilnym pasażerem. Pasażerem był student Pol. war­
szawskiej. Po 3-godzinnym locie samolot, wracając na lot­
nisko, runął z wysokości 300 m. na dach jednej z fabryk, po­
łożonej przy ul. Żeromskiego, przebił szklany dach oraz kon­
strukcję dachu i zatrzymał się w sieci transmisji maszynowej 

Pilot i pasażer nie odnieśli żadnych poważnych o- 
braźeń.



P R Z E G L Ą D  P O L I T Y K I .

Z  r o k o w a ń  p o l s k o - n i e m i e c k i c h . SRQPONMLKJIHGFEDCBAW e d le n a d ch o d z ąc y ch  
w iad o m o śc i z n a jd u ją s ię p o d o b n o  p o lsk o -n iem ie ck ie ro k o w a ­
n ia h a n d lo w e n a d o b re j d ro d ze . T a k ż e w  N ie m c z ec h  o d z y ­
w ają s ię c o raz to n o w e g ło sy , p rze m aw ia ją ce  z a z a w a rc ie m  
teg o tra k ta tu , W  z w ią z k u z in sp e k cy jn ą p o d ró ż ą m in is tra  
sp ra w  w e w n ę trz n y c n R ze szy N ie m ie c k ie j d r , S e v e rin g a n a  
D o ln y m  i G ó rn y m  Ś lą sk u , w y g ło s ił p o d cz as  u ro c zy s teg o  p rzy ­
ję c ia p re zy d e n t re g e n c ji d r , P o e sch e l p rz em ó w ie n ie , w  k tó -  
'rem  w sk a za ł p o m ię d z y  in n em i n a z g u b n e sk u tk i b rak u  n o r­
m aln y ch s to su n k ó w  h a n d lo w y c h z P o lsk ą . Ja k o p rzy k ła d  
k a tas tro fa ln eg o u p a d k u n ie m ie ck ie g o p rze m y s łu ś lą sk ie g o  
w sk az a ł p re zy d e n t n a z as tó j, p a n u ją c y w p rz e m y ś le w łó ­
k ien n icz y m  i n a  z u p e łn y  z a n ik  z n a n y c h  fa b ry k  c e ram ic zn y c h  
n a Ś ląsk u , M in is te r S e v e rin g  o św ia d cz y ł, ż e c h ce s ię z a p o ­
z n ać z sy tu a c ją ś lą sk ic h m ia s t i m ias te cz ek , W  ty m  c e 'u  
w zy w a  p rze d s taw ic ie li m ias t, a b y  z  z au fan iem  o d n o s ili s ię d o  
rz ąd u  i p rzy rze k ł in te rw e n c ję  o so b is tą  w  sp raw ie  ż ą d a ń  m ia s t 
D o ln o -Ś lą sk ic h , W  k o ń c u  m in is te r o św iad c zy ł, ż e  w  z w ią z k u  
z o b rad a m i n a d trak ta te m  h a n d lo w y m  z P o lsk ą , o so b iśc ie  
p o p rze ż y cz en ia , w y ra żo n e  p rz ez p rz ed s ta w ic ie li m ia s t,

F r a n c j a  p r z e c i w k o  „ k o m e d j i  r o z b r o j e n i o w e j i 1 1 . P rasa  p a ­
ry sk a  p rzy n o s i se n sac y jn ą  w ia d o m o ść , iż F ran c ja  z d e c y d o w a ­
n a je s t z e rw a ć z c a łą d o ty c h c za so w ą „ k o m ed ją ro z b ro je n io - 
w ą “ , jak a  o d  d w ó c h  la t k u  z ło ś liw e j u c iesz e N ie m iec o d g ry ­
w a s ię w  L id z e  N aro d ó w .

i p o tę żn y z a ra ze m , ta k z o c z ó w try sk a ł m u z a p a l, a 

z tw a rzy  d z iw m y n ie w y sło w io n y u ro k , ż e p o d w p ły w em  

o d e b ra n e g o w ra że n ia d z ie c i rz u c iły s ię n a k o la n a , z ję ­

k ie m  b iją c s ię w  p ie rs i. U k ląk ł ta k że i F ra n u ś d o sa ­

m e j z ie m i p rz y ch y la ją c  g ło w ę . K a p ita n  c h w ilk ę p o p a trz y ł  

w  m ilc z e n iu n a u k o rz o n ą d z ia tw ę , p o te m  p o n a d ic h  

g łó w k a m i w y c ią g n ą ł rę ce i g ło se m  d rż ąc y m  rz e k i:

—  M ó d l s ię , d z ia tw o  k o c h a n a , m ó d l s ię i k ó rz w  p o ­

k o rz e sw eg o se rc a , a b ło g o s ław ie ń stw o P a n a o b y sp ły ­

n ę ło n a c a ły w a sz ż y w o t i ro b ią c d o b re m i sy n a m i w a ­
sz y ch  o jc ó w  i m a te k , p rz y sp o so b iło n a d o b ry ch  o b y w a ­

te li k ra ju , n a w ie k i, w iek ó w , A m e n .
N a d a n e sk in ie n ie d z ia tw a z n o w u u sz y k o w a ła s ię  

p rz y  ła w k a c h . F ra n u ś o ta r ł łz y sp ły w ają ce  m u p o p o ­

l ic z k a c h , a k a p ita n p o p a trz y w sz y n a n ie g o , rz e k ł:
—  Ż a l c i c h ło p c z e ż a r tó w , ja k ie ś z e m n ie s tro ił, w y -  

d rw iw a jąc m o je n ie d o łęz tw o , n a b y te w  s łu ż b ie d la o j­

c z y s te j z ie m i?
—  Z a l... w ie lk i ż a l... —  w y ją k a ł sk ru szo n y  

c h ło p ie c u ry w an y m  g ło se m , —  i n ig d y , n ig d y n ie b ę d ę  

ju ż ta k im  z ło śn ik ie m ...
—  Ja te ż s ię , m o je d z ie c k o , n ie g n ie w am , —  o d e ­

z w a ł s ię k a p ita n , —  n ie d la  c h iu b y  w ła sn e j w sp o m in a łe m  

o m o ic h z a s łu g a c h , a le d la w a sze j n a u k i. S łu ż b a w o ­

je n n a b y ła m o im  o b o w ią z k iem , sp e łn iłem g o w ie rn ie , 

w  n a g ro d z ie z y sk a łe m  u b ó s tw o , a c z a se m  sz y k a n ę i p o ­

n ie w ie rk ę , a le o to n ie m a m  ż a lu d o n ik o g o ; B ó g ta k  

c h c ia ł, n ie c h b ę d z ie Im ię Jeg o p o c h w a lo n e . O jc z y z n a , 

to w ie lk ie s ło w o , d la sz cz ę śc ia je j, c z e g ó ż c z ło w iek n ie  

p o św ię c i. A le d z ia tk i p a m ię ta jc ie , ż e o jc zy z n a o p ró c z  

m o d litw y w y m a g a je szc z e o d w a s o d p o w ie d n ic h c z y ­

n ó w , s ta ra n ia w  d o b re j n a u c e , w  z y sk iw a n iu m iło śc i 

lu d z k ie j, i w  n ie s ie n iu ra d o śc i ro d z ico m . C z y ż g łu p ie c  

n ie n aw is tn y w sz y stk im , z ły sy n , m o ż e b y ć d o b ry m  

c z ło w ie k iem ? A  k to z ły m  je s t, c z y  m o ż e b y ć d o b ry m  

d la o jc zy z n y ? N ie ! m o je d z iec i, ta k i je s t je j tru c iz n ą ,  

n ie sz c zę śc ie m , z a k a łą , n ie w d z ięc z n ik e m , a n a w e t g o ­

d n y m  s ro g ie j k a ry .
—  F ra n u s iu sp o jrz y j m i w  o c z y i p o w ie d z , ja k im  

je s te ś d la sw e j o jc z y z n y , c z y  z ły m  c z y d o b ry m ?

D e leg a t f ra n cu sk i w  L id ze N a ro d ó w  p . P a u l B o n c o u r  
n a p le n a rn e m  Z g ro m ad z e n iu L ig i N a ro d ó w  w  d y sk u s ji n a d  
ro z b ro jen ie m  o św ia d c z y ł, iż  sp ra w a  ro zb ro je n io w a  s tan ę ła  o -  
b e c n ie n a  m a rtw y m  p u n k c ie  i d la te g o  d a lsz e is tn ien ie k o m i­
s ji ro zb ro jen io w e j je s t z u p e łn ie  b e z c e lew e .

Ja k o p rzy c zy n ę te g o se n sa c y jn e g o k ro k u rz ą d u f ra n ­
c u sk ieg o  p o d a je  p ra sa  f ra n c u sk a n a s tęp u jąc e  d w a  p o w o d y :

P o  p ie rw sz e w  n a jb liż sz y c h 2 4 g o d z in ac h  n a leż y  o c ze k i­
w ać  n a d e jśc ia  o d  S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h o s tre j n o ty  w  sp ra ­
w ie f ra n cu sk o -a n g ie lsk ie j. N o ta ta m a o św ia d c zy ć , iż S ta ­
n y Z jed n o cz o n e  n ie z g o d z ą s ię n a u lty m aty w n e z a ła tw ien ie  
sp raw y  ro z b ro je n io w e j. Je że li z a te m  S ta n y  Z je d n o c z o n e , ja ­
k o  n a jw ię k sze m o c ars tw o m o rsk ie , a z d ru g ie j s tro n y  R o s ja  
so w ie ck a , ja k o  n a jw ię k sz e p a ń s tw o  ląd o w e  n ie  b io rą u d z ia łu  
w  p ra ca ch  k o m is ji ro zb ro je n io w e j, n ie m a o n a  ż a d n e g o se n su .

D ru g im  p o w o d e m  —  ja k  o św ia d c za S a u e rw e in  w  , ,M a -  
t in ie " je s t to , ż e F ran c ja n ie m o że d o p u śc ić p o d ż ad n em i  
w aru n k am i d o  teg o , a ż e b y  N iem c y  n a rz u c a ły  s ię n a  ro z je m c ę  
w  sp raw ac h  ro zb ro je n ia i u s taw icz n ie c zy n iły d e m a g o g ic z n e  
g e s ty , a  n a w et s ta ra ły  s ię p rze d k ład a ć  c o ś w  ro d z a ju  m o ra l­
n e g o  u ltim a tu m  L id z e N a ro d ó w .

„ W p ra w d z ie  F ran c ja  —  o św ia d c z a  S a u e rw e in  —  m a  z a ­
g w ara n to w an e p rze z d w a w ie lk ie m o c a rs tw a sw o je g ra n ic e , 
n ie m o że je d n a k ż e i n ie  w o ln o  je j z a p o m in a ć o  sp rz y m ie rz o ­
n y c h , k tó rzy  z n a jd u ją  s ię  w  n a jw ię k sze m  n ie b ez p iec ze ń s tw ie .

C z ec h o s ło w a c ja z a g ro ż o n a je s t o k rąż en iem  p rze z a n -  
sc h lu sso w e  d ą że n ia  N ie m iec , Ju g o s ła w ja  p rz e z so ju sz m ięd z y  
W ło ch a m i i W ę g ra m i, R u m u n ja p rz ez p re te n s je ro sy jsk ie d o  
B e sa ra b ji.

C o  s ię  ty cz y  P o lsk i, to  je s t o n a  z a g ro ż o n a  ju ż  p rze z  sw o ­
je p o ło że n ie g e o g ra f icz n e m ię d z y  R o sją S o w ie c k ą i N ie m c a ­
m i. W  ty c h w a ru n k a c h d a lsze p rz ed łu ż en ie o rać k o m is ji 
ro z b ro je n io w e j b y ło b y z w y c za jn ą k o m e d ją . N a le ż y p rz ed e -  
w sz y s tk ie m  a p e lo w ać  d o  o p in ji p u b lic z n e j w szy s tk ic h  k ra jó w , 
a b y p rz ez o d p o w ie d n i n a c isk  n a sw o je rz ąd y  sp o w o d o w ały  
z m ia n ę  k u rsu  p o lity c zn e g o  ty ch  rzą d ó w  i p rz ez to  s tw o rz y ła  
w ła śc iw ą p o d s ta w ę i a tm o sfe rę w  ja k ie j m o ż n a b y n a p ra w d ę  
p o m y ś leć  o  ro z b ro jen iu .

K l ę s k a  N i e m i e c  w  G e n e w i e . „ V o rw a rts“ z e s ta w ia jąc  w  
a r ty k u le  w stę p n y m  b ila n s z y sk ó w  i s tra t z ak o ń c zo n e j w  ła śn ie  
se s ji g e n ew sk ie j, s tw ie rd z a , ż e d e le g ac ja n ie m ie ck a w ż a ­
d n y m  z k a rd y n a ln y c h  z a g ad n ie ń , k tó re s ta n o w iły p rze d m io t  
o b rad , a n i w  sp raw ie  m n ie jsz o śc i n a ro d o w y c h , a n i w  k w e s tii 
ro z b ro je n ia , n ie m o ż e s ię p o sz cz y c ić jak im k o lw ie j su k c ese m .  
W sp o m in a ją c o n ie p o w o d z e n iu ’w n io sk u h o len d e rsk ie g o o  
s tw o rz e n ie s ta łe j k o m is ji d la m n ie jszo śc i n a ro d o w y c h p rz y  
G en e ra ln y m  S e k re ta ria c ie L ig i, o rg a n so c ja lis ty c zn y  p rzy p i­
su je g łó w n ą w in ę o b a len ia te j in ic ja ty w y P o lsce i C z ec h o ­
s ło w a c ji.

Z n a m ie n n e m  je s t, ż e m ó w iąc o s ta n o w isk u N ie m iec w  
sp raw ie  ro z b ro je n ia . .V o rw arts "  p o d k reś la , iż N iem ce w  ty m  
p rz e d m io c ie b y ły n a jz u p e łn ie j iz o lo w a n e i ż e p rz y łąc z en ie  
s ię d o s tan o w isk a d e le g ac ji n iem ie c k ie j p rz ed s ta w ic ie li W ę ­
g ie r b y ło rac ze j k o m p ro m itu ją ce , a n iż e li p o ż y te c zn e Ja k o  
g łó w n e g o w in o w ajc ę n ie u d an e j p ro p a g a n d y ro zb ro je n io w ej  
w  G e n ew ie „ V o rw a rts "  w y m ien ia A n g lję , p rzy z n a ją c ró w n o ­

c z eśn ie , ż e  a rg u m e n ta c ja  lo rd a  C u sh e n d u n a  p rz e c iw k o  p rz ed ­
w cz e sn e m u z w o łan iu p o w sz ec h n e j k o n fe re n c ji ro z b ro je n io ­
w e j z a n im  p rze c iw ie ń s tw a  p o m ię d z y  s tan o w isk ie m  f ran c u sk o -  
a n g ie lsk ie m  a  a m ery k ań sk iem  w  sp ra w ie k o n w e n c ji m o rsk ie j 
n ie  z o s tan ą  w y ró w n an e , b y ła  lo g ic zn ą .

N ie p w o d z e n ia G e n e w y n ie są , z d a n ie m  „ V o rw a rtsu  
w in ą  n a ro d ó w , u c ze s tn ic zą cy c h  w  L id z e , le c z p o szc ze g ó ln y c h  
rzą d ó w , a  p rz ed e w sz y s tk ie m  rzą d ó w  w ie lk ic h  m o ca rs tw , „ o d  
k tó ry c h z a le ż ą p o d w z g lęd e m  p o lity c z n y m  lu b f in a n so w y m  
te l icz n e n a ro d y  m n ie jsz e , k tó re  s ta n o w ią w ięk sz o ść L ig i,

A N G I E L S K I  N A S T Ę P C A  T R O N U  O B J E Ż D Ż A  

A F R Y K Ę .

W  o s ta tn ich d n ia ch  w y je c h a ł z L o n d y n u  a n ­

g ie lsk i n a s tę p ca  tro n u , k tó ry  w  to w a rzy s tw ie  b ra ta  

sw e g o , k s ięc ia  G lo u c es te r  u d a ł s ię  w  w ie lk ą  p o d ró ż  

n a z w ied z e n ie A fry k i. —  N a s tę p c a tro n u  p rz y b ę ­

d z ie n a jp ie rw  d o  A le k sa d rji, g d z ie p rz y ję ty  z o s ta ­

n ie  p rz e z  k ró la  E g ip tu , F u a d a , —  S ta m tą d  u d a  s ię  

a n g ie lsk i n a s tę p ca  tro n u  n a  z w ied z e n ie c a łe g o  w y ­

b rz e ż a a fry k a ń sk ie g o , p o c ze m  p u śc i s ię w  p o d ró ż  

p rz e z  ś ro d k o w ą  A fry k ę  i z n a jd u ją ce  s ię  ta m  k o lo n je  

a n g ie lsk ie , —  P o d ró ż  sw ą  o d b ę d z ie  n a s tę p ca tro n u  

c z ę śc ią k o le ją , c z ę śc ią z a ś d ro g ą k a ra w a n o w ą , —  

P o  z w ied z e n iu p o łu d n io w e j A fry k i w ró c i d o p ie ro  

n a s tę p c a  tro n u  d o  L o n d y n u , —  P o d ró ż  z o sta ła  o b li­

c z o n a  n a  k ilk a  m ie się c y .

K O N G R E S  N U M I Z M A T Y K Ó W  W  W I E D N I U .

W e  W ie d n iu  o tw a rty  z o s ta ł  w  o s ta tn ic h  d n ia ch  

k o n g re s n u m iz m a ty k ó w , z a jm u ją c y ch s ię z b ie ra ­

n ie m  s ta ry c h  m o n e t. N a  k o n g re s te n  p rz y o y ło  1 3 6  

d e le g a tó w , k tó rz y  p rzy w ie ź li z e so b ą l ic z n e n ie ­

z m ie rn ie  c e n n e  z b io ry  m o n e t. W y g ło sz o n o  c a ły  sz e ­

re g  re fe ra tó w , k tó re  o b ra z o w a ły o s ta tn ie  w y k o p a ­

l isk a , w  c z as ie k tó ry ch  z n a le z io n e z o s ta ły l ic zn e  

z b io ry  s ta ry c h  m o n e t. Z a z n a c zy ć  n a leż y , ż e  w  ru c h u  

n u m izm a ty c zn y m  z a jm u je W ie d eń d o ść p o w aż n e  

m ie jsc e . I ta k  z n a jd u je  s ię  w e  W ie d n iu  b a rd z o  b o ­

g a te  m u z e u m  s ta ry c h  m o n e t, k tó re  z a ło ż o n e  z o s ta ­

ło  je sz c ze  p rz e d  4 0 0  la ty , je s t z a te m  je d n a z n a j­

s ta rsz y c h  in s ty tu c y j n a św ie c ie .

P O D A T E K  O D  K A W A L E R Ó W  W  G R E C J I .

W e d le o s ta tn ic h  w ia d o m o śc i p o s ta n o w ił rz ąd  

g re ck i w  n a jb liż sz y m  c za s ie  w p ro w a d z ić  p o d a tek  o d  

k a w a le ró w . P o d a te k  te n  m a  z  je d n e j s tro n y  p rz y cz y  

n ić s ię d o z w ię k sz e n ia l ic z b y ś lu b ó w  w  G rec ji,  

z  d ru g ie j s tro n y  z w ię k sz y ć  m a  w p ły w y  rz ą d u  z  p o ­

d a tk ó w , —  W ia d o m o ść  ta  w y w o ła ła  w  c a łe j G rec ji  

ż y w e  p o ru sz e n ie ,

N I E Z W Y K Ł A  K R A D Z I E Ż .

P rz y w y k liśm y  ju ż  d o  o trz y m y w a n ia  z  R o s ji so ­

w ie c k ie j n a jb a rd z ie j  d z iw a cz n y ch  w ia d o m o śc i. —  to  

je d n a k , o c z e m  o s ta tn io  d o n o sz ą p ism a so w iec k ie , 

p rz e k ra cz a ju ż ra m y n a w e t n a jb a rd z ie j d z iw ac z ­

n y c h  se n sa c ji. O to  b o w ie m  n a  p rz e s trz e n i p o m ię ­

d z y  M o sk w ą  a  K a za n iem , sk ra d z io n a z o s ta ła  o s ta ­

tn io  c a ła  l in ja  k o le jo w a !!! Ja c y  śn iez n a n i sp ra w ­

c y  o d k ręc ili n a  p rz e s trz e n i te j sz y n y  k o le jo w e  i c a ­

ły  to r ra ze m  z p ro g am i i ś ru b a m i z a g in ą ł, —  Z ło ­

d z ie je o k a z a li s ię w  k ra d z ie ż y sw e j ta k  sy s te m a ­

ty c z n i, ż e n ie o sz cz ęd z ili n a w et a n i la m p , a n i sy ­

g n a łó w , —  a n i n a w et ra m p i d ru tó w  te le g ra f ic z ­

n y c h . —  W sz y stk o  —  ja k  z a d o tk n ię c iem  ró ż d żk i 

c z a ro d z ie jsk ie j  z n ik ło  n a g le  z  p o w ie rzc h n i z ie m i. —  

W y p a d e k  te n  je s t ta k  d o p raw d y  c h a ra k te ry s ty cz n y ,  

ż e  n ie  p o trz eb u je  c h y b a  sz e rsz y c h  k o m e n ta rz y .

W Y N A L A Z C A  W Ł A M Y W A C Z E M .

P rze d  są d e m  b u d a p esz teń sk im  s ta n ą ł w  o s ta ­

tn ic h d n ia ch w ła m y w a c z o sk a rż o n y o d o k o n a n ie  

k ilk u n a s tu  w ła m ań  k a so w y c h , —  W  .c z a s ie p rz e -  

s łu c h y w a n ia  p rz es tę p cy  w y sz ły  n a  ja w  n ie zm ie rn ie  

c ie k a w e sz c ze g ó ły , —  O to  b o w ie m  o k a z a ło  s ię , ż e  

w ła m y w a c z je s t w y n a la z c ą , k tó ry  d o k o n a ł c ie k a ­

w e g o  o d k ry c ia  w  d z ied z in ie  to p ie n ia  ż e laz a  i m e ta ­

l i , M ia ł o n ju ż k o m p le tn ie o p ra co w a n y  a p a ra t,  

k tó ry  z a m ie rza ł w  n a jb liż szy m  c z a sie  o p a te n to w ać . 

P o n ie w aż  je d n a k  b ra k  m u  b y ło  p ie n ięd z y  n a o p a -  

te n to w an ie  w y n a la zk u , p rz e to  p u śc ił s ię o n  n a  ś li­

sk ą  d ro g ę  w ła m ań  i w y n a la z ek  sw ó j z a s to so w y w a ł  

p rz y  ro z b ija n iu  p a n c e rn y c h  k a s , —  M im o  ta k  n ie ­

z w y k ły c h o k o lic z n o śc i try b u n a ł sk a za ł n ie fo rtu n ­

n e g o  w y n a la zc ę w ła m y w ac z a  n a  p ię ć  la t c ię ż k ie g o  

w ię z ie n ia .

P I O R U N  U D E R Z Y Ł  W  P A R A S Q L .

W  je d n em  z m n ie jsz y c h  m ia ste c z e k a u s tr jac -  

k ic h w y d a rz y ł s ię w  o s ta tn ic h d n ia ch n ie zw y k le  

c ie k aw y  w y p a d e k , —  O to  w  o k o lic a c h  ty c h  sz a la ­

ła s iln a b u rz a . W  c h w ili, g d y  je d n a z w ie śn ia cz e k  
w ra ca ła  z  c m en ta rz a  u d e rzy ł n a g le  w  p a ra so l, k tó ­

ry  n io s ła z e so b ą w ie śn ia cz k a , p io ru n , —  S k u tk i  

u d e rz e n ia  o k a z a ły  s ię  fa ta ln ie , —  P a raso l  z o s ta ł z u ­

p e łn ie z d ru z g o ta n y , w ie śn ia c zk a  z a ś w  s ta n ie n ie ­

p rz y to m n y m  o d w ie z io n a z o s ta ła  d o  sz p ita la , g d z ie  

w  k ilk a  g o d z in  p ó ź n ie j z a k o ń c z y ła , sk u tk ie m  o g ó l­

n e g o p o ra że n ia , ż y c ie ,

M I Ę D Z Y N A R O D O W A  K O N F E R E N C J A  G O S P O D A R C Z A .

W  d n iac h o d 4 d o 6 p a źd z ie rn ik a b r . o d b ę d z ie s ię w  
P ra d z e m ięd z y n a ro d o w a k o n fe ren c ja g o sp o d arcz a , k tó re j 
w ła śc iw y m  c e le m  je s t p o p ie ra n ie i p ro p a g a n d a d ą ż e ń , w y ra ­
ż o n y c h w  re zu lu c jac h z esz ło ro c zn e j m ię d z y n a ro d o w ej k o n ­
fe re n c ji g o sp o d a rc z e j. K o n fe re n c ja p rask a n ie je s t z a te m  
d a lszy m  c ią g ie m  k o n fe re n c ji g e n e w sk ie j, k tó re j c h a ra k te r z e  
w zg lęd u  n a p a tro n a t L ig i N a ro d ó w  b y ł w  w y so k im  s to p n iu  
o fic ja ln y , a le je s t p rz e d s ię w z ięc ie m  sa m o d z ie ln em , z o rg a n i-  
z o w a n e m  p rze z u n ję to w a rz y s tw  p rz y ja c ió ł L ig i N aro d ó w .  
N a k o n fe re n c ji p ra sk ie j b ę d z ie c h o d z iło g łó w n ie o to , a b y  
p rz ed s taw ic ie le p rz e m y s łu i h a n d lu , e k o n o m iśc i i f in a n s iśc i  
o ra z p rz e d sta w ic ie le ró ż n y c h o rg a n iz a c ji m ię d z y n a ro d o w y c h  
w y p o w ie d z ie li sw e p o g lą d y n a k w es tję g o sp o d a rc ze j o d b u ­
d o w y E u ro p y i w y zn a cz y li d ro g i, n a k tó ry ch ta o d b u d o w a  
m o ż e s ię d o k o n ać . P ro jek t k o n fe re n c ji w y sz ed ł z e s tro n y  
A n g lji, a d e le g ac i a n g ie lscy  z a p ro p o n o w ali P rag ę ja k o  m ie j­
sc e o b ra d , P ro tek to ra t n a d k o n fe ren c ją o b e jm ie p re zy d e n t 
M a sa ry k , U d z ia ł w  k o n fe re n c ji p rzy rze k ło  p o n ad  2 0  m ięd z y ­
n a ro d o w y c h o rg a n iz a c ji, p o za tem  p rzy b ę d ą w y b itn i e k o n o ­
m iśc i e u ro p e jsc y , ja k n p . s ir A rth u r S a lte r z S e k re ta r ja tu  
L ig i N a ro d ó w , s ir G eo rg es P a ish , p ro f , B o n n z B e rlin a , M , 
M o re t, sa n . P lam in k o w a , p rz e d sta w ic ie le m ięd z y n a ro d o w e g o  
b iu ra ro ln icz e g o , m ięd z y n a ro d o w e j iz b y h a n d lo w e j i td . N a  
N a k o n fe re n c ji w y g ło sz o n e z o s ta n ą l ic zn e re fe ra ty , p o k tó ­
ry ch n a s tąp i d y sk u sja p o c z e m  p o w z ię te z o s tan ą o d p o w ie ­

d n ie rez o lu c je .

Wiadomości potoczne
Wąbrzeźno, d n ia 1 p a ź d z ie rn ik a 1 9 2 8 r .

—  P o d z i ę k o w a n i e !  Z a r z ą d  G ,  K .  W .  „ V a m b r e s i a "  
w y r a ż a  n i n i e j s z e m  s ł o w a  s e r d e c z n e g o  p o d z i ę k o w a n i a  p . p .  
c z ł o n k o m  h o n o r o w y m  m e c . B a l c e r s k i e m u ,  S t a n ,  C h w i a ł k o w -  
s k i e m u , D y r e k c j i  G i m n a z j u m  i  p , p , p r o t e k t o r o w i  B r z o s t o -  
w i c z o w i  z a  u f u n d o w a n i e  n a g r ó d  d l a  w i o ś l a r z y ,  p ,  c z ł o n k o w i  
h o n o r o w e m u  J .  T w a r d o w s k i e m u  i  p ,  M a l s k i e m u  z a  u d z i e l e n i e  

p o m o c y  p r z y  o r g a n i z o w a n i u  r e g a t ,

—  P o g o d a  w  p a ź d z i e r n i k u . T eg o ro cz n y  p a ź d z ie rn ik  m a  
b y ć  g o rsz y  o d  z e sz ło ro c z n eg o . W  p o c z ą tk ac h  b ę d z ie p o g o d a  
z m ie n n a p rz y w ięk sz e m  z a c h m u rz e n iu , P o d o b n ie b ę d z ie w  
p o ło w ie i p rzy k o ń c u p a ź d z ie rn ik a . K ilk a p ię k n y ch , c ie ­
p le jszy c h d n i o c ze k u je n a s p o m ię d z y *  1 0 a 2 0 p a źd z ie rn ik a  
i p rz y  sa m y m  k o ń c u . P o z a te m  z m ie n n o , w ie trzn o i m g lis to ,
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JA N  K A N T Y G R E G O R O W IC Z .

UKRYTE SKARBY
1 3 )  — o —  (C ią g d a lszy ) .

—  T a k c h ło p c ze , to z ie m ia k o c h a n a , n a k tó re j s ię  

u ro d z iliśm y , a le to n ie w sz y stk o . O jc zy z n a to je szc z e  

k o śc ió ł, w  k tó ry m  c h w a lisz B o g a w e d łu g s ta re g o o b y ­
c z a ju , to m o w a , k tó re j u ż y w asz o d la t d z ie c in n y c h , to  

o jc iec  i m a tk a , k tó rzy  p rz e b y li w ie le z m a rtw ien ia , z a n im  

c ię n a ta k ie g o w y ro stk a w y h o d o w a li. T o p o w ie trz e ,  

k tó re m  o d d y c h a sz , to n ie b o , c o z a su w a p rz e strze ń  w i­

sz ąc ą n a d tw o ją g ło w ą , to p ro ch y c m e n ta rn e tw o ic h  

d z iad ó w  i p ra d z ia d ó w , śp ią c y ch  w  m o g ile , to n a sz a p o ­

w a ż n a W isła , sz e p c zą c a szm e rem  fa li o Jaw n e j s ław ie  

i w ie lk o śc i n a ro d u . T o n a sz e g ó ry i d o lin y g rzm ią ce  

n ie g d y ś o k rz y k a m i ra d o śc i z b ro jn y c h z a stę p ó w , sz a fu ­

ją c y c h k rw ią i ż y c ie m w  o b ro n ie c a łeg o c h rz eśc ija ń ­

s tw a , to  w re szc ie n a sz e  z w y c za je  i o b y c z a je , n a sz e p a ­

m ią tk i i w sp o m n ie n ia , k re w n a sz y c h o jc ó w , ic h b ó le , 

c ie rp ie n ia i n a d z ie je . W id z isz tę w ie żą , w z n o sz ą cą s ię  

w  p o ś ró d  m in  z a m k o w y c h ?  —  i m ó w ią c to  k a p ita n  ro z ­

tw o rz y ł o k n o , w sk a zu ją c b a sz tę ry su ją cą s ię n a n ie ­
b ie sk im  t le n ie b a . —  D z iś sm u tn a , o p u sz c z o n a  i o b d a rta ,  

p a trz  je d n a k , ja k  je szc z e p o w a żn a  i g ro ź n a , ja k b y  sze p ­
ta ła u s tam i g ro b ó w  p o lsk ich , ro z sy p a n y ch  p o c a łe j z ie ­

m i: d z ia tw o ! ja m  tw o ja  b ie d n a  o jc z y z n a , z d e p tan a , sp o ­

n ie w ie ra n a , z a k u ta w  ż e la zn e o k o w y . D a w n ie j w  m u -  

ra c h m o ich b ły sz c z a ły sz y sz ak i i p a n ce rz e d z ie ln y c h  

w o jo w n ik ó w , o rę ż b rz ę c z a ł g o to w y  z a w sz e d o w a lk i z a  

m n ie i w iarę  św ię tą , o s ła n ia ła m  k s iąż ą t i k ró ló w  rz ąd z ą ­

c y c h m ą d rz e n a ro d e m , ra d o sn e o k rzy k i sz c zę ś liw y c h  

p o d d a n y c h ro z n o s iła m  e c h e m  p o c a łe j P o lsc e . . . d z iś  
d o k o ła m n ie m in a , n a b a rk a c h m o ic h p o ra sta m e c h i 

d z ik ie z ie lsk o , g ło sy só w , p u sz c z y k ó w  i n ie d o p erz y , 

p rz e ry w a ją m o je sa m o tn e d u m a n ia ... d z ia tw o ! c z y ż  

n ie p a d n iesz n a k o la n a z p ro śb ą d o P rz ed w ie c zn e g o , o  

p rz y w ró c en ie  m i ż y c ia i d a w n e j św ie tn o śc i?

G lo s k a p ita n a , g d y to w y m aw ia ł, ta k b y ł rz e w n y

—  Z ły m  je s te m , p ro szę p a n a k a p ita n a , —  z ły m  i 

b a rd z o n ie d o b ry m  . . .
—  A le s ię p o p raw isz n ie p ra w d a?  —  z a p y ta ł k a p i­

ta n , p rz y su w a ją c g o d o s ie b ie .

—  P o p ra w ię , —  o d rz ek l c h ło p ie c i p lą c z ąc , rz u c ił 

s ię w  o b ję c ia k a p ita n a , c a łu ją c g o z m iło śc ią w  o b ie  

rę c e .
—  P a m ię ta j w ię c c h ło p c ze , — - p rz em ó w ił k a p ita n , 

tu lą c g o d o p ie rs i, —  z  p rz y rz ec z e n ia  te g o  z d a sz m i k ie ­

d y ś ra ch u n e k , b o ja o n ie m  n ie z a p o m n ę n ig d y .

—  A  te raz , m o je d z iec i, —  o d e z w ał s ię n a n o w o  

k a p ita n , p ro s tu jąc s ię i z b ie ra jąc w id o c z n ie w szy s tk ie  

s iły d u szy , je sz c ze  m a m  je d n ę d o  w a s p ro śb ę . O to ż e -  

b y śc ie n ig d y n ie z a p o m n ia ły ra d i n a u k , ja k ic h w a m  

w  te j sz k o le u d z ie la łe m . O p u sz c z a jąc w a s n a z aw sze ..

K a p itan p rz e rw a ł n a g le , b o w  p ie rw sze j iz b ie d a ły  

s ię s ły sz e ć ja k ie ś p o m ie sz an e g lo sy , ja k b y sp rze c z k a  

i sz am o tan ie k ilk u n a s tu n a ra z je d e n z g ro m ad z o n y ch  

o só b . W szy s tk ie d z iec i z w ró c iły ta m  sp o jrz e n ia , a k a ­

p ita n c h c ąc p rz e k o n a ć s ię o p rz y c zy n ie n ie zw y k łe g o  

h a ła su , p o w s ta ł z s ied z e n ia i p o sz ed ł k u d rzw io m n a  

w p ó ł o tw a rty m .

W  iz b ie d ru g ie j z n a la z ł z g ro m ad z o n y c h  m iesz cz a n ,  

z a ję ty c h  c o ra z g w a rliw sz ą ro z m o w ą . K ru k b o w ie m  n ie  

z a sp a ł, ja k to  m ó w ią , g ru sz e k w  p o p ie le , i n ie p o p rz e ­

s ta ją c n a z a b ie g a ch u z y sk a n ia d la s ie b ie p rz y c h y ln o śc i 

m ie sz cz an , p o p o łu d n iu o b ie g a ł k o le ją d o m o s tw a , p ra ­

g n ą c ró w n ie z a sk a rb ić so b ie w z g lę d y ic h  p o ło w ic . S ta ­

ra n ia te n ie b y ły b e z o w o c n e . P o c h le b stw e m , w y k rę ­

ta m i, o sz c ze rs tw em , o b u d z a n ie m  trw o g i z e z łeg o k ie ­

ru n k u  n a u k i, a g łó w n ie o b ie tn ic am i o b ro n y  m ia sta p rz e d  

b u rm is trz em , p rz e c ią g n ą ł w szy s tk ic h n a sw o ją s tro n ę , 
a n a w et n a k ło n ić d o p o d p isu u c h w ały , u w a ln ia ją ce j k a ­

p itan a o d sp raw o w a n y ch  d o tąd  o b o w iąz k ó w . D rę cz o n y  

m a ram i se n n em i, ra n o z e rw a ł s ię z p o s ła n ia i z n o w u  

o b ie g a ł m ia sto n ib y z ż y cz en iem  d n ia d o b re g o , a w ła ­

śc iw ie w  c e lu p rz e k o n a n ia s ię , c z y z ta k im  tru d em  u ło ­

ż o n a in try g a n ie z o s ta ła z w ich n ię tą , i c z y  u sp o so b ie n ie  

m ie sz c z a n n ie u le g ło ja k ie j z m ia n ie .
(C ią g d a lsz y n a s tą p i) .



m iejsc am i p ie rw sze n o cn e p rz y m ro z k i. D o k ry ty cz n y c h d n i 
z a lic za ć s ię m ają 1 6 , 2 3 i 2 8 p a ź d z ie rn ik a , w  k tó ry c h b ę d ą  
w ich u ry , b u rze i z a jśc ia ż y w io ło w e w  n a tu rz e ,

— Zapowiedź ciężkiej zimy? W e d łu g s ta ry c h  p o d a ń lu ­
d o w y ch , jak ie  p o w ie trz e  w  d z ień  św . M ic h a ła  ta k a  b ę d z ie z i­
m a c a ła  ‘ . Je ż e li b y  m o ż n a  w  to  w ierz y ć , to  z im ę m  ie lib y śm y  
b ard z o  c ięż k ą , g d y ż  w  d z ie ń św , M ich a ła w iatr w ia ł o d  p ó ł­
n o c y . W ierz y ć c z y n ie w ierzy ć ? N a jle p ie j n ie c ze k a ją c n a ­
d e jśc ia c ię ż k ie j z im y  z a o p a trzy ć  s ię w  w ę g ie l.

— Skargi na władze administracyjne. P . M in is te r S k ład -  
k o w sk i o trzy m u je c zę s to  a n o n im o w e sk arg i n a  p o s tę p o w a n ie  
m iejsco w y ch w ład z a d m in is tra cy jn y ch n a p ro w in c ji M in i­
s te r  p o le c ił, a b y  sk a rg  ta k ic h  n ie  w rzu c a n o  d o  k o sz a . C z ę s to  
o b y w a te l p ro w in c jo n a ln y  b o i s ię  sk a rg ę  p o d p isa ć . W szy s tk ie  
sk a rg i są  b a d a n e  i p ro w ad z i s ię  w  k a żd y m  p rzy p a d k u  d o c h o ­
d z en ie , Ju ż  n ie jed n o k ro tn ie n a  p o d s ta w ie  a n o n im o w ej sk a r­
g i, s tw ie rd z o n e j n a s tęp n ie i sp ra w d z o n e j w  d ro d z e d o ch o d ze ­
n ia z u rzę d u , p o c ią g an o  w in n y c h d o o d p o w ied z ia ln o śc i d y ­
sc y p lin arn e j.

— Doroczne regaty wewnętrzne G. K. W, „Vambresia“. 
D n ia 2 9 . b . m . o d b y ły  s ię d o ro c zn e  reg a ty  w e w n ę trz n e G im n . 
K lu b u  W io ś la rsk ie g o  „ V am b res ia " . W io ś la rz e w alcz y li o  n a ­
g ro d y  u fu n d o w a n e  p rze z c z ło n k ó w  h o n o ro w y c h  p . p . m e c, K . 
B a lce rsk ie g o , S tan . C h w ia łk o w sk ie g o , p ro te k to ra  p , B rz o s to -  
w ic za , D y re k c ję G im n az ju m  i K lu b . N a p ro g ram  z ło ży ło  s ię  
5 b ie g ó w  n a c z w ó rk ac h  i 3  n a  jed y n k a c h (p ó łw y śc ig o w y c h ).  
R eg a ty  o d b y ły  s ię z g o d n ie z reg u lam in e m  P . Z . T . W . W  b ie ­
g a c h c z w ó re k o k a ż d ą n a g ro d ę u b ie g a ło  s ię d w u k o n k u re n -  
tó w , o d o b o rz e k tó ry c h z a d e c y d o w ało lo so w a n ie , l  o r w y ­
n o s ił 1 2 0 0 m etró w .

W y n ik i p rze d s ta w ia ją s ię n a s tę p u jąc o :
Bieg I. o nagrodę czł. hon. p. Stan. Chwiałkowskiego. 

Z w y cię ża o sa d a w  sk ład z ie s te r. W e lle n g er 4 , M ilk e 3 , G o -  
ś c iń sk i 2 , S z cz e p k o w sk i 4 , M iszc za k , c z a s 5 9 ,8 m in . p rz e ­
c iw n ik  o  3 d łu g o śc i w  ty le .

B ieg II . o n a g ro d ę k lu b u , z w y c ię ża o sa d a : s te r P isz c z  
F e l. 4 , W iw a to w sk i L 3 , P u lk o w sk i 2 , D y n o w sk i 1 , P io tro w ­
sk i, c z as 5 9 ,9 , P rze c iw n ik p o b ity o sz e ść d łu g o śc i ło d z i.

Bieg III. o nagrodę Dyrekcji Gimnazjum z w y cię ża  o sa d a : 
s te r P iszc z E d . 4 , B u rsz ew sk i 3 , K is ie le w sk i 2 , C h w ia łk o w sk i 
1 , B ry x , c z as 5 .2 8 . O sa d a ta z ło żo n a z w io ś la rzy  n a jm ło d ­
sz y ch b ije p e w n ie d w u k ro tn ie s iln ie jsz eg o  p rze c iw n ik a , p ro ­
w a d z i o d  s ta rtu  d o  m e ty  (!!!)

Bieg IV. o nagrodę członka hon. p. K. Balcerskiego 
z w y cię ża b e za p e lac y jn e o sa d a : s te r P iszc z T a d . 4 , S e k u lsk i  
3 , K u c h a rsk i 2 , G ó rsk i 1 , W iw a to w sk i N ., c z as 4 .5 2 ,2 (p rz e ­
c iw n ik 5 .2 7 ,6 ). O sad a ta o k a za ła s ię n a jle p szą i u z y sk u ją c  
n a jle p sz y w y n ik , o trzy m a ła p ró c z n a g ro d y , ty tu ł m is trz a  
k lu b u .

B ieg V s ta rtu je w /o (sa m a ) o sa d a : s te r. S o k o lsk i 4 , 
G o ło ju ch 3 , M o ry ń 2 , D ą b ro w sk i 1 , Isb ra n d t. O sa d a ja d ą c  
b e z k o n k u ren c ji, d o ró w n u je z w y c ię sc o m  (c z as 5 .2 6 ,2 ) w o b ec  
c z eg o  o trz y m u je ró w n ież  n a g ro d ę , o fia ro w an ą  p rz ez  D y re k c ję  
G im n a z ju m .

P o z a w y ż e j w y sz cz e g ó ln io n em i b ie g a m i c z w ó re k , o d b y ­
ły s ię b ieg i je d y n ek S taw a ło trz ec h  k o n k u re n tó w . Nagrodę 
złoty medal ufundowany przez p. protektora klubu K. Brzo- 
stowicza zdobył Piszcz Tad, w czasie 6,14,2,

Po ukończeniu regat odbyło się przy przystani Klubu 
rozdanie nagród i oficjalne zamknięcie sezonu (nieoficjalne 
nastąpi dopiero z nastaniem mrozów.) Do zebranych wiośla­
rzy przemówił p. prot. Brzostowicz, „Pieśnią Żeglarzy" za­
kończono tę uroczystość, która była jakoby bilansem cało­
rocznej pracy.

P rz ec h o d z ąc d o o c e n y o g ó ln e j z a z n a c z y ć w y p a d a , ż e  
c a ło ść im p rez y  w y p a d ła b a rd zo  u d a tn ie . P o m im o , ż e se zo n  

• teg o ro c z n y  z  p o w d u  p rz eb u d o w y  p rzy s ła n i ro zp o c z ą ł s ię d o ­
p ie ro 2 0 . 5 ., tak  iż n ie m o ż n a b y ło d o s ta te c zn ie w y szk o lić  
z a łó g n a reg a ty z w iąz k o w e . W  so b o tę n a to m ia s t o k a z a li 
w io ś la rze , ż e o b e cn ie  są  w  d o b re j fo rm ie , a z a te m  m o ż n a s ię  
sp o d z iew ać p o w o d z e ń  w  se z o n ie p rz y sz ły m .

E . P .
—  Ż n iw o  z ie m n iac za n e . W y b iera n ie  k a rto fli z ac zę ło  s ię  

ju ż  n a  d o b re .. N a  p o la c h  w id z i s ię c a łe  g ro m a d y  lu d z i, k tó rz y  
z n a leź li c h w ilo w y  z aro b e k  p rzy  w y b ie ran iu  k a rto fli. K arto ­
f le o b ro d z iły  s ię  n a d sp o d z iew an ie  d o b rz e , ta k  iż  la m en ty  i n a ­
rz ek a n ia n a k ie p sk i z b ió r o k az a ły s ię p rz ed w c ze sn e W y ­
m arzo n a  w p ro st p o g o d a  k a ż ę  s ię  sp o d z ie w a ć , ż e  w y b ie rk a  d o ­
b ieg n ie w n et d o  k o ń c a .

—  P o  n a sz y c h  n o ta tk a c h  o  w y k o p an iu  w  W ie lk ic h  R o jo ­
w isk a c h o ra z W a ły c z y k u w ie lk ich ro zm iaró w z iem n ia k ó w , 
n o tu je m y  d z is ia j trzy  p o d o b n e w iad o m o śc i. N a  p o lu  w ła sn o śc i  
p . d z ie d z ica M ie cz k o w sk ie g o w  N ied ź w ie d z iu  w y k o p a n o je ­
d e n o k az a ły  z ie m n ia k w ag i 6 2 5 g ra m ó w . Z ie m n ia k ten , rz e ­
c zy w iśc ie m o ż n a  n a zw ać  w y b ry k ie m  p rzy ro d y , g d y ż w y g lą d a  
rac ze j n a d w a z ro śn ię te z iem n iak i p rz ed s ta w ia jąc e jak b y  
s ta ro ż y tn y p is to le t. W  p ią tek p rz y n ie s io n o ró w n ie ż n ie ­
z w y k ły o k a z z iem n iak a w y k o p an e g o n a p o lu p , H ab a n ta z  
R a d zy n a (w ieś ) P rz y s ła n y p rze z p . H ab a n ta z ie m n ia k w a ży  
1 fu n t i 1 0 0 g ram ó w .

Z iem n iak  o w ad z e 6 5 0 g ram ó w  n a d e s ła ł n a m  p . C h w ia ł­
k o w sk i z W ąb rze ź n a ,

Ja k  w id z im y , z iem n iak i w  b ie żą c y m  ro k u  d o b rze  w y ro s ły

—  Z e b ra n ie T o w a rz y s tw a L u d o w e g o . U b ie g łe j n ied z ie li  
t . z n . 3 0  w rz e śn ia z a ra z p o  n ie sz p o ra c h o d b y ło s ię p le n arn e  
z eb ran ie  T o w . L u d o w eg o . Z e b ran ie  z ag a ja  P re z es p . R e d ak to r  
S z c z u k a p o ch w alen iem  P a n a  B o g a  P o  w stęp n e m  p rze m ó w ie ­
n iu p re ze sa z a b ie ra g ło s k le ry k Czesław Rack’ i m ó w i n a  
tem at: „Diasporę katolicka w Niemczech i los polskich robo­
tników tam przebywających".

P re leg e n t p rz ed s ta w ia  c iek a w e  d a n e , k tó re  z eb ra ł w  c z a ­
s ie sw e g o d łu ższ e g o p o b y tu w N ie m c z e c h . Ja k o n a o c zn y  
św ia d e k , o p o w iad a o o p ła k a n y m  lo s ie p o lsk ic h ro b o tn ik ó w  
w  N ie m cz ec h . R o b o tn ic y  c i, w y je żd ż a jąc  d o  ta m tąd  n a  p rac ę ,  
z a w ie ra ją z n ie m ie c k im i w ła śc ic ie lam i m ają tk ó w  n a g ran i­
c y p o lsk o - n ie m ie ck ie j k o n tra k t, k tó re g o ju ż z erw ać n ie  
m o g ą . W  w ięk sze j c z ę śc i ro b o tn ik ó w  p o lsk ic h  b ie rz e s ię w  
N ie m c z ec h d o k o p a n ia k a rto fli i z iem n ia k ó w . P ra c a ta o d ­
b y w a  s ię  je s ien ią , k ie d y  z  p o w o d u  z im n a  i c z ęs ty c h  d e szc zó w  
n ie m iec k i ro b o tn ik je s t z a s łab y  i z a d ro g i d o  ta k ie j ro b o ty . 
R o b o tn ik z ara b ią ta m  m a ło , b o z a led w ie trz y m a rk i n ie m . 
d z ie n n ie , a p a m ię ta ć trz eb a o  te m , ż e 1 m ark a w  N ie m c ze c h  
m a p o d o b n ą w a rto ść ja k 1 z ło ty w P o lsce . R ó w n ież m ie ­
sz k a n ie se z o n o w e g o  p o lsk ie g o  ro b o tn ik a , c zy li t . z w , b e n e d je  
n ie o d p o w ia d a ją n a jp ro s tsz y m  w y m ag a n io m  m o ra ln o śc i, a o  
e le m en tarn y ch w aru n k ac h h ig ien ic zn y c h n ie m o że b y ta m  
w ca le m o w y .

N as tęp n ie p re le g e n t p rz ed s taw ia d o sy ć o b sz e rn ie sz e ro ­
k ą a k c ję k a to lic k ą w  N ie m c z ec h a sz cz e g ó ln ie n ie o ce n io n ą  
in ic ja ty w ę  i o w o c e p ra cu ją ce g o  ta m  Z a k o n u  Je z u itó w . Z a k o n  
te n w  k a żd y m  p rz e ja w ie re lig ijn e g o , sp o łe c zn e g o i k u ltu ­
ra ln e g o k ład z ie w ie lk ie z a s łu g i. R ó w n ie ż Z w ią ze k re lig ijn y  
„ Ś w . B o n ifac eg o " , a p o s to ła N iem ie c , p ra cu je b a rd z o in te n ­
sy w n ie , G łó w n ie je g o p ra cy i p o m o c y m ate rja ln e j n a le ży  
z a w d z ie c z y ć , ż e k a to lic y zm  d z iś w  N ie m c z ec h  s ię w z m a c n ia .

P o d o b n e z n a c ze n ie , ja k ie d la k a to lic y z m u n a Z w ią ze k  
,.Ś w , B o n ifac eg o " , m a d la p ro tes ta n tó w  t . z w . „ G u s taw  —  
A d o lf V e re in " . N a jed n y m  z e z ja zd ó w te g o z w ią zk u m ia ł 
p e w ien e w a n g e lic k i p a s to r z P o z n a n ia w y k ład o „ R ad o ­
śc iac h  i tro sk ac h  p ro te ss ta n ty zm u  w  P o lsc e" , R ó w n ie ż i z te ­
g o  w y k ła d u  p re le g e n t p rzy to c zy ł ró ż n e d a n e , k tó re  w sk a z a ły  
n a ro z p ad a ją ce s ię p o d w a lin y k o śc io ła p ro te s ta n c k ieg o w

Święto Przysp. Wojskowego i Wychowania Fizycznego 

w Kowalewie 
(O d  n a sze g o  sp e c ja ln e g o  w y sła n n ik a .

K o w a lew o , d n ia  3 0  w rz eśn ia 1 9 2 8  r .

K o m ite t P rz y sp o so b ie n ia W o jsk o w e g o i W y ­

c h o w an ia  F iz y c z n eg o  w  K o w a lew ie , u rz ą d z ił d z is ia j 

św ię to P rz y sp o so b ie n ia W o jsk , i W y c h o w a n ia F i­

z y c z n e g o . Ś w ię to  ro z p o c z ę ło  s ię  M szą  św . w  k o śc ie ­

le  p a ra fja ln y m , k tó rą  o d p raw ił k s . p ro b o sz c z P u p -  

p e l, w y g ła sza ją c ró w n ie ż p ię k n e k a z an ie , w  k tó -  

re m  m ó w ił o  z n a cz e n iu  P , W . i F . W . P o  n a b o ż e ń ­

s tw ie  o d b y ła  s ię  d e fila d a  n a  R y n k u  p rz ed  p rz ed s ta -  

w ic ie le m  a rm ji p . k a p itan e m  K o rc ze w sk im  (k o m en ­

d a n tem  p o w . P . W . i W . F . p . p o r. K rz esz o w sk im  

p rz ed  p rz e d sta w , w ład z m ie jsk . z p . b u rm istrz e m  

P rz y b y sz e w sk im  n a c z e le , o ra z p rz ed R a d ą M ie j­

sk ą , z  p a n e m  T o m c za k ie m  n a  c z e le .

W  św ię c ie b ra ły  w sp ó łu d z ia ł: B ra c tw o  

S trz e le ck ie , S tra ż P o ż a rn a , P o w stań c y i W o ja cy , 

d e le g a c ja S a m o d z ie ln y c h  R z e m ie ś ln ik ó w  z e sz ta n ­

d a re m , S o k ó ł, S z k o ła R o ln icz a i S to w a rz y sz e n ie  

K a to lic k ie j M ło d z ie ż y  M ę sk ie j. (W  z a w o d a c h b ra ­

ły  u d z ia ł ty lk o  trz y  o s ta tn ie  to w a rz y stw a .)

P o  p o łu d n iu  ro z p o c z ę ły  s ię  p o sz cz e g ó ln e  z a w o ­

d y , k tó re  trw a ły  d o  sa m eg o  z m ie rz c h u . W y n ik  z a ­

w o d ó w  je s t b a rd z o  d o b ry , b io rą c  p o d  u w a g ę  p o g o ­

d ę , k tó ra  n ie  d o p isa ła .

Wynik zawodów.

P ię c io b ó j: (b ie g 1 0 0 i 8 0 0 m , sk o k w d a ł rz u t 

g ra n a te m , s trze lan ie ) : 1 . K o w a lsk i Jó z ef , S o k ó ł  

1 3 9 4 .8 1 , ż e to n  z ło ty  i d y p lo m ; 2 . Ż u ro w sk i S ta n i­

s ław , S z k . ro ln . 1 3 7 3 .9 0 , ż e to n  s reb rn y  i d y p lo m ; 3 . 

T y c n e r W ło d z im ierz , S o k ó ł, 1 2 7 7 ,0 0 ż e to n b ro n -  

z o w y  i d y p lo m ,
S trz e la n ie je d n o s tk o w e : N a d o lsk i Ja n , S o k ó ł,  

4 0 , ż e to n  s reb rn y  i d y p lo m , 2 . K o w a lsk i Jó z e f, S o ­

k ó ł 3 6 , d y p lo m ; 3 . O sik a Jó z e f, S z k , ro ln . 2 9 . d y ­

p lo m .
B ie g  n a  1 0 0  m : Ż u ra w sk i S ta n is ła w , S z k ro ln .  

1 3 ,2 ż e to n  s r , i d y p lo m ; T y c n e r W ło d z im ie rz , S o ­

k ó ł, 1 4 ,0 0 d y p lo m , D ro żd ż E u g e n ju sz , S z k . ro ln . 

1 4 .1 d y p lo m .

B ie g  n a  2 0 0  m : Ż u ro w sk i S ta n is ła w , S z k ro ln .  

2 7 ,3 , ż e to n  s r . i d y p lo m , T y c n e r  W ło d z im ie rz , S o k ó ł  

2 7 ,4  d y p lo m ;

B ie g  n a  8 0 0  m . B u d n ik  A lo jz y , S z k . ro ln . ż e to n  

s r . i d y p lo m ; D rąż k o w sk i B e rn ard , S o k ó ł, d y p lo m ;  

W ie rz b o w sk i B o les lav /, S o k ó ł d y p lo m .

B ie g  n a  p rz e ła j n a  3 0 0 0  m . : B u d n ik  A lo jz y , S z k . 

ro ln , 1 1 ,9 , ż e to n  s r . i d y p lo m ; G u c z y ń sk i B ro n isła w ,  

S o k ó ł 1 1 ,4 , d y p lo m , D rą żk o w sk i B e rn ard , S o k ó ł  

1 1 ,1 9  ,d y p lo m .

S k o k  w d a ł z ro z b ie g iem : Ż u ro w sk i S ta n is ła w ,  

S z k .ro łn , 4 ,6 0 m . ż e to n s r . i d y p lo m ; K o la siń sk i 

Ż y g m u n t, S o k ó ł, 4 ,4 2 m . d y p lo m ; T y c n e r W ło ­

d z im ie rz , S o k ó ł 4 ,4 0 m ,, d y p lo m .

S k o k w w y ż  z  ro z b ie g iem : S m y k o w sk i F ra n c i­

sz ek , S o k ó ł, 1 ,4 0  m . ż e to n s r , i d y p lo m ; K o w a lsk i  

Zebranie rodaków z Warmii, Hazur i Ziemi Malborskiej
Z g o d n ie z z a p o w ied z ią o d b y ło s ię w  w c z o ra jsz ą  

n ie d z ie lę , n a  sa li h o te lu  „ D w ó r W ą b rz e sk i" . Z e b ra ­

n ie  ,n a  k tó re  p rz y b y ło  o k o ło  3 0  o só b , z a g a ił c z ło n e k  

R a d y  G łó w n e j Z rz esz en ia  R . z W . M . i Z . M . p a n  

: C z e cz k a , p o c h w a le n ie m  P . B o g a , P a n  C z e cz k a  p rz y -  

I , w ita ł  z e b ra n y ch , a  w  sz c ze g ó ln o śc i p a n a  b u rm istrz a  

j S c h w arz a , k tó ry  p rz y b y ł n a  z e b ran ie ja k o  in te re -  

' su ją cy  s ię sp ra w a m i ro d ak ó w  z W a rm ii, M a zu r i 

Z ie m i M a lb o rsk ie j.

N a stę p n ie p rz y s tą p io n o  d o w y b o ru p rz ew o d ­

n ic z ą c eg o  i se k re ta rza  z e b ran ia . P rz ew o d n ic z ąc y m  

z e b ra n ia  w y b ra n o  p . G ó ra lsk ie g o , a  se k re ta rz e m  p . 

S p e c h ta . P o  u k o n ty n u o w a n iu  s ię  z a rzą d u  z e b ra n ia , 

p rz em ó w ił p . b u rm is trz S c h w a rz , w y raż a jąc z a d o -  

w o lę n ie , iż  o rg a n iz a c ja  z rz e sz e n ia i w  n a sz e m  m ie ­

śc ie p o w sta je . P a n  b u rm is trz z n a ją c d o sk o n a le c e ­

le i z a d a n ia z rz e sz e n ia , p rz y rz e k ł, ż e z rz e sze n iu  

p o m o c y  n ig d y  n ie  o d m ó w i. P rz e m ó w ien ie  p a n a  b u r ­

m is trz a  w y w o ła ło  w śró d  o b e c n y c h  g łę b o k ie  w ra że ­

n ie  g d y ż  b y b ło  o n o  n a c e c h o w a n e  sz c z ero śc ią .

P o lsc e . Z n am ien n ie b y ły  s ło w a o w e g o  p o z n a ń sk ie g o p a s to ra , 
ż e w  P o lsce je s t to „ c o  p o lsk ie , to  i k a to lic k ie " . Ż y c z en ie m , 
a b y  w aż n e  s ło w a  o w eg o  p a s to ra „ c o  p o lsk ie , to  i k a to lic k ie"  
b y ły  z aw sze  c z y n em  p o tw ie rd z o n ą , p re le g e n t z ak o ń c z y ł sw ó j 
w y k ład .

N a s tę p n ie z ab ie ra  g ło s p . p rz ew o d n ic zą cy  S z cz u k a i m ó ­
w i o b sz ern ie o ro b o tn ik a ch  p o lsk ic h  w  K o lo n ji. O k az u je s ię , 
ż e i lo s tam te jszy c h ro b o tn ik ó w  n ie d u ż o s ię ró ż n i o d lo su  
p ra cu jąc y ch  w  N iem c z e c h . Je d y n ie m o ż e n a d  w zg lęd e m  re li­
g ijn y m  ro b o tn ic y  w  K o lo n ji p rac u ją c y  m a ją w aru n k i d o g o d ­
n ie jsze . W  d a lszy m  c iąg u w b a rw n y c h s ło w a c h o p isu je p . 
R e d ak to r w sp a n ia łe k o śc io ły , jak  w  K o lo n ji, w  P a ry ż u  i t . d . 
k tó re  w  c za s ie sw ej p o d ró ż y o so b iśc ie z w ied z ił,

W  d y sk u s ji p o ru szo n o sp ra w ę to c zą c e g o s ię p ro c esu  
„ M a rja w itó w " . P . R e d ak to r k ró tk o p o d a je p o d ło ż e o w e g o  
p ro ce su  i m o cn o  w y raż a  o b u rz en ie  sw o je  i w szy s tk ic h  z d ro w o  
m y śląc y c h p o la k ó w , ż e ta k ie o h y d n e z g ro m ad z en ie ło tró w , 
jak im i są K o w a lsk i i je g o w sp ó ln ic y , P o lac y  d o tąd to le ru ją , 
R ó w n ie ż i z g ro m a d z en i c z ło n k o w ie T o w . L u d . w y ra ż a ją sw ą  
o d ra z ę i n a jw ię k sz e p o tę p ie n ie „ M a rja w itó w " . Z n a n e są też  
u s iło w a n ia M a rja w itó w , z d o b y c ia so b ie z w o le n p ijio w p o z a  
P ło c k ie m , W  ty m  c e lu , „ ra cz y li" o d w ie d z ić p e w n e g o ra z u  
i n a sz e  m ias to . A le  tu ta j o trz y m a li s to so w n ą  d la  s ie b ie n a u cz ­

k ę  o d  z n a n y c h  n a sz y ch  z io m k ó w . D z is ia j, k ie d y  p o w c h , w iad o

Jó z e f, S o k ó ł 1 ,3 0 m . d y p lo m ; O sik a Jó z ef , S z k . 

ro ln . 1 .2 5  m , d y p lo m .

B ie g  ro z sta w n y  4  ra zy  1 0 0  m : Ż u ro w sk i S ta n i­

s ław , P o k o rn y  W ła d y sła w , K re ft B ru n o n , R a k o w sk i 

Je rzy , S z k , ro ln . 6 0  s . k a ż d y  z a w o d n ik  d y p lo m  s rb .  

i d y p lo m  d la o rg a n iza c ji; T y c n e r W ło d z im ie rz , 

P ió rk o w sk i Jó z e f , K a las iń sk i Z y g m u n t, Z ie m b iń ­

sk i B o le s ł, S o k ó ł, 5 1  s , d y p lo m  d la  o rg a n iza c ji; K a r­

p iń sk i W a cła w , a K rp iń sk i B ro n is ł, K u rzy ń sk i B ru ­

n o n , D rą żk o w sk i B e rn ard , S o k ó ł, 5 2 , d y p lo m  d la  
o rg a n iz a c ji.

N a d m ie n ić je szc z e n a le ż y , ż e d u szą d z is ie j­

sz y ch  z a w o d ó w  b y ł p a n  n a c z e ln k  K ę d z io ra  o ra z p . 

p o ru c z n ik  K rz eszo w sk i, k tó rz y  n ie  o sz cz ęd z ili tru ­

d ó w  w  o rg a n iz o w a n iu  c a łeg o  św ię ta . N ie  m n ie j z a ­

s łu ż y ły  s ię o k o ło  z o rg a n iz o w an ia z a w o d ó w  w ła d ze  
m ie jsk ie z p a n e m  b u rm istrz em  P rz y b y sz ew sk im  

n a  c z e le .

W ie cz o rem , p o g o d z in ie 2 0 -te j, n a s tąp iło n a  

sa li p . S c h re ib e ro w ej ro z d an ie  n a g ró d . Ja k o  p ie rw ­

sz y  p rz ed  ro z d a n ie m  n a g ró d  p rz em ó w ił p . b u rm istrz  

P rz y b y sze w sk i ja k o p rz e w o d n ic z ą cy  K o m ite tu  P . 

W . i W . F . w  K o w a lew ie . P a n  b u rm is trz  w  sw e m  

p rz em ó w ien iu  z a zn a cz y ł, ż e sp o rt w  O jc z y ź n ie  n a ­

sz e j b a rd z o  s ię ro z w ija , i d z ięk i te m u , z d o b y w am y  

n a w e t z a g ran ic ą  la u ry . (P . b u rm istrz m ia ł n a  m y śli  

p . H . K o n o p a c k ą) .
N a z a k o ń c ze n ie sw e g o p rz e m ó w ie n ia p . b u r ­

m is trz w z n ió sł o k rz y k  n a c z eść n a sz e j N a jja śn ie j­

sz e j R z e c zy p o sp o lite j P o lsk ie j, p rzy c ze m  o rk ie s tra  

o d e g ra ła  h y m n  n a ro d o w y . N a s tę p n ie  p rz e m ó w ił k o ­

m e n d a n t o b w o d u  p . k p t, K o rcz e w sk i, k tó ry  n a w o ­

ły w a ł z a w o d n ik ó w  d o  d a lsz e g o  p ie lę g n o w a n ia sp o ­

r tu  d la d o b ra u k o c h a n e j O jcz y z n y . P o d z ięk o w a ­

n ie m  z a w o d n ik o m  i K o m ite to w i P rz y sp o so b ie n ia  

W o jsk o w eg o  i W y c h o w a n ia F iz y c zn e g o  z a k o ń c z y ł 

p a n k a p ita n sw e p rz em ó w ie n ie . T rz e c im  m ó w ­

c ą b y ł p a n N a c ze ln ik K ę d z io ra , w y ra ż a ją c  

d o u św ie tn ie n ia św ię ta .

Z a s łu ż o n y m  z a w o d n ik o m  n a g ro d y  ro z d a ł p a n  

b u rm is trz  P rzy b y sz e w sk i, ja k o  p rz e w o d n ic z ąc y  K o ­

m ite tu . O d śp ie w a n ie m  ,,R o ty “ z a k o ń c z o n o „ Ś w ię ­

to  P rz y sp o so b ie n ia W o jsk o w e g o  i W y c h o w a n ia  F i­

z y c z n e g o " .

W ie c z o re m  n a  sa li p , S c h re ib e ro w ej o d b y ła  s ię  

z a b aw a  to w a rzy sk a  d o  sa m e g o  ra n a .

S p o rt w  p o w ie c ie  n a szy m w c h o d zi n a  w ła śc i­

w e to ry , a to d z ię k i s ta ra n io m  w ła d z o ra z sp o łe ­

c ze ń s tw a . N a jlep sz y m te g o d o w o d e m  je s t o rg a ­

n iz o w an ie w ró ż n y c h o k o lic a c h n a sz e g o p o w ia tu  

„ św ię ta " c z y li d n ia sp ra w n o śc i. N a d z is ie jsz e z a  

w o d y  p rz y b y ł p . S ta ro s ta  P rąd z y ń sk i, k tó ry  z n a n y  

je s t sp o łe cz e ń s tu ja k o g o rą cy z w o le n n ik sp o rtu . 

Z  p a n em  s ta ro s tą p rz y b y ł ró w n ie ż p . R e fere n d arz  

K irste in . P a n S ta ro s ta z w ie lk ie m  z a ję c iem  p rz y ­
p a try w a ł  s ię  z a w o d o m  s trz e lec k im .

R e fe ra t o rg a n iz a cy jn y  w y g ło s ił z a s łu ż o n y  d z ia ­

ła cz p le b isc y to w y p , re d ak to r S tan is ła w  N o w a ­

k o w sk i z  B y d g o sz c zy  p rz e d sta w ia ją c  z e b ra n y m  p o ­

c z ą te k p ra cy  p rz ed p le b isc y to w e j i sa m eg o p le b i­

sc y tu . W  d a lszy m  sw em  p rz em ó w ien iu p . N o w a ­

k o w sk i p rz e d sta w ił c e l i z a d an ie  z rz esz e n ia  R o d a ­

k ó w  z W a rm ji, M a zu r i Z ie m i M a lb o rsk ie j.

P o  p rz y s tą p ien iu  w sz y s tk ich  o b e c n y c h  n a z e ­

b ra n iu  d o  z rz e sz e n ia , p rz y s tą p io n o  d o  w y b o ru  k ie ­

ro w n ik a , e k sp o z y tu ry  p o d le g a ją c e j c e n tra li w  B y d ­

g o sz c zy b e z p o śre d n io , a p o śre d n io o k ręg o w i w  

B ro d n ic y .

P o  d y sk u s ji b a rd zo  rz e cz o w e j, p a n  re d a k to r p o -

N a  k ie ro w n ik a  e k sp o z y tu ry  w y b ra n o  p . G ó ra l­

sk ieg o , p a n a  N o w a c zy k a  o ra z  p a n a  S p e c h ta .  

d z ięk o w ał z e b ra n y m  z a  p rz y b y c ie , ż y c z ą c o w o c n e j 

p ra cy . P o  w y c z e rp an iu p o rz ą d k u  o b ra d , p rz ew o d ­

n ic z ąc y  so lw o w a ł z e b ran ie .

W sz y sc y  u c h o d źc y  z  te ren u  p le b isc y to w e g o o -  

ra z  d z ia ła c ze  p le b isc y to w i z ec h c ą  s ię z g łasz ać  u  p . 

G ó ra lsk ie g o ,  h u rto w n ia  ty to n io w a , u l. K o le jo w a .

t me są o h y d n e z b ro d n ie M a rja w itó w , p raw d o p o d o b n ie n ie  
o d w a ż ą s ię o n i w ięc e j n a s o d w ie d z a ć , a g d y b y  to  m ia ło  m ieć  
m iejsce , w iem y z k im  m a m y d o c z y n ie n ia i ja k z n im i p o ­
s tą p ić .

P a n w ic e p re z e s K . G a n d e r p o w o łu ją c s ię n a s ło w a k s . 

k le r. R a ck ie g o , ja k N iem c y b o jk o tu ją k a to lik ó w  i P o la k ó w  
z a ic h  u c z u c ia re lig ijn e i n a ro d o w e , w zy w a b y  i u  n a s p rz e -  
d e w sz y s tk iem  o d  ż ad n e g o  ż y d a  n ie  k u p o w a ć , w ted y  s ię  n a sz e  
m ias to z n ic h w n et o c z y śc i. N a z a p y ta n ie , k s . k le r . R ac k i 
w y ja śn ia  p rzy c zy n y , d la k tó ry c h  sp o ty k a  s ię w  N iem c ze ch  o -  
k o lice śc iś le k a to lic k ie , a o b o k  n ic h z u p e łn ie p ro te s ta n c k ie .

P o p o d a n iu d o w iad o m o śc i k o m u n ik a tó w  Z a rz ą d u i z a ­

ła tw ien iu  sp ra w  b ie żą c y ch , p re z es  p . R e d . S z cz u k a  k o ń c zy  z e ­
b ra n ie  p ieśn ią  „ K to  s ię  w  o p ie k ę" ,

— Wieczorek pożegnalny. W c zo ra j o d b y ł s ię to w a ­
rz y sk i w ie c zo re k  p o ż e g n a ln y u rz ąd z o n y  n a c z e ść N ac ze ln ik a  
tu t. S ą d u P o w ia to w e g o p , Paszkiewicza, k tó ry  p rze n ie s io n y  
z o s ta ł d o  S ą d u  A p elac y jn e g o  w  T o ru n iu : P a n  N ac ze ln ik  P a ­
sz k iew icz  p rac o w a ł w  tu te jsz y m  S ą d zie p ó łto ra ro k u , z y sk u ­
ją c w  tak  k ró tk im  s to su n k o w o  c z a s ie p o w sz ec h n y  sz ac u n ek  i 
p o w a ża n ie . N a w c zo ra jsz y w ie cz o rek p o ż eg n a ln y z e b ra li 
s ię o b y w a te le  W ąb rz eź n a . W  im ien iu  o b y w a te ls tw a  p o ż eg n a ł  
p . N a cz e ln ik a p . b u rm is trz Schwarz, w y łu sz cz a jąc z a słu g i p . 
N a cz e ln ik a p o ło ż o n e n a p o lu są d o w n ic tw a i p ra cy  sp o łe cz -



n e j. W  im ien iu S ąd u żeg n ał p . N acze ln ik a p . sęd z ia P io tro ­
w icz, żeg n a jąc jako sze fa i k o leg ę , p o d n o sząc ró w n o cześn ie  
Jeg o  p raw y  ch a rak ter.

N astęp n ie p rzem ó w ił p an d r. O stro w sk i, k tó ry że ­
g n a ł w  im ien iu  sw y ch  k o leg ó w  ad w o k a tó w . P an  S ęd zia S zu st 
m ó w ił w  m o w ie sw ej o w sp ó łp racy o b y w a te ls tw a tu te jszeg o  
z p . N acze ln ik iem .

P an N aczeln ik P aszk iew icz w  se rd eczn y ch s ło w ach p o ­
d z ięk o w a ł zeb ran y m  za w y razy u zn an ia i w d z ięczn o śc i, ja ­
k ich n ie o szczęd zo n o M u p rzez ca ły czas p ó łto raro czn ej 
p racy  w  W ąb rzeźn ie  R ó w n o cześn ie  p . N acze ln ik  P aszk iew icz  
zazn aczy ł, że s ta ra ł s ię b y ć zaw sze b ezs tro n n y m , a jako  
u rzęd n ik w zią ł so b ie d ew izę p rzed  sw o im i sp raw am i, że n ie  
jes t n o s d o tab ak ie rk i, le cz tab ak a d o n cu sa“ .

P rzy p o żeg n an iu p . b u rm is trz w ręczy ł p . N acze ln ik o w i 
a lb u m  m ias ta W ąb rzeźn a z liczn em i p o d p isam i u czes tsn ik ó w  
w ieczo rk u . W  m iłej p o g aw ęd ce b aw io n o s ię d o zm ie rzch u .

D zieln y , en e rg iczn y i sk ru p u la tn y , jako u rzęd n ik —  w  
ży c iu  to w arzy sk iem  b y ł p an  N acze ln ik  P aszk iew icz  id ea ln y m  
g o sp o d a rzem  i g o śc iem . S p o łeczeń s tw o w ąb rzesk ie trac i je ­
d n eg o z n a jlep szy ch i n a jsy m p a ty czn ie jszy ch lu d zi. P an a  
N acze ln ik a żeg n a tu te jsze sp o łeczeń s tw o  z w ie lk im  żalem ,

P rzy łącza jąc s ię d o o b y w a te ls tw a m . W ąb rzeźn a n in ie j-  
szem  żeg n am y p . N acze ln ik a P aszk iew icza d z ięk u jąc M u za  
Jeg o  o w o cn ą p racę  —  i ży czy m y  M u  szczęśc ia , p o w o d zen ia  
n a n o w em  s tan o w isk u w  T o ru n iu . R edak cja .

—  P ań stw o w e g im n azju m h u m an isty czn e, W ąb rzeźn o ,  
W o j. P o m . K o n fe ren c je w y w iad o w cze d la ro d zicó w  i o p iek  
d o m o w y ch u czn ió w  zak ład u  w  ro k u szk o ln y m  1 9 2 8 i 2 9 b ę ­
d ą s ię o d b y w a ły , jak  w  la tach  u b ieg ły ch , w  p ią tk i p o  p ierw ­
szy m  k ażd eg o m ies iąca p o zako ń czen iu lek cy j p rzed p o łu d ­
n io w y ch , o d  g o d z in y 1 2 ,3 0 p o cząw szy .NMLKJIHGFEDCBA

Obwieszczenie
N in ie jszem  p o d a ję d o  p u b liczn e j w ia ­

d o m o śc i. że d n ia 4 p aźd z ie rn ik a 1 9 2 8 r . 
o g o d z in ie 9 -e j ran o n a p lacu d la k o n i  
lu k su so w y ch w W ąb rzeźn ie p rzy u licy  
M atejk i o d b ęd z ie s ię d la m iasta  W ąb rze ­
źn a p o n o w n y d o d a tk o w y p rzeg ląd k o n i, 
k tó re d o ty ch czas n ie zo s ta ły d o p ro w a ­
d zo n e d o k la sy fik ac ji.

W zy w am za tem w szy stk ich w laśc . 
k tó rzy w  te rm in ie 1 6 , 1 7 , 1 8  k w ie tn ia rb . 
i n a d o d a tk o w y m  p rzeg ląd z ie d n ia 3 0 li-  
p ca 1 9 2 8 r . p o siad an e k o n ie z jak ich k o l-  
w iek b ąd ź p rzy czy n d o p rzeg ląd u d o p ro ­
w ad z ić n ie m o g li, ab y  o b o w iązk o w i tem u  
zad o ść u czy n ili w e w y że j w sp o m n ian y m  
d n iu .

D o p o n o w n eg o  d o d a tk o w eg o  p rzeg lą ­
d u  n a leży p rzed s taw ić  n ie d o p ro w ad zo n e  
k o n ie u ro d zo n e  w  ro k u 1 9 2 4 i s ta rsze .

O so b y , u ch y la jące s ię o d d o staw ie ­
n ia d o p rzeg ląd u , n ie d o p ro w ad zo n y ch  
k o n i, k a ran e b ęd ą w  d ro d ze ad m in istra ­
cy jn e j, w  m y śl a rt. 2 7 ro zp . P rezy d en ta  
R zeczp . P o lsk ie j z d n ia  8  lis to p ad a  1 9 2 7  r . 
(D z . U . R . P . N r. 9 8 J2 7 . p o z . 8 5 9 ) g rzy ­
w n ą d o w y so k o ści w arto śc i k o n ia , lu b  
a re sz tem d o 6 m ies ięcy , a w w y p ad k u  
szczeg ó ln ie c iężk ich u ch y b ień  m o g ą b y ć  
s to so w an e o b ie k a ry łą czn ie .

SCHWARZ, b u rm is trz .

Obwieszczenie
S ek w estra to r U rzęd u  S k arb o w eg o p o ­

d a tk ó w i o p ła t sk a rb o w y ch w W ąb rze ­
źn ie n a zasad zie a rt. 1 0 2 7 i 1 0 3 0 u staw y  
P o stęp o w an ia C y w iln eg o tu d z ież p a r. 3 3  
In s tru k c ji o p rzy m u so w em  śc iąg an iu p ań ­
s tw o w y ch p o d a tk ó w z d n . 1 7 . V . 1 9 2 6  
(D z . U rz . M in . S k . N r. 1 5 ) p o d a je d o  
w iad o m o ści o g ó ln e j, iż  ro zp isu je s ię  n in ie j­
szem  p u b liczn ą  sp rzed aż  eg zek u cy jn ie  za ­
ję ty ch  ru ch o m o śc i, m ian o w ic ie :IHGFEDCBA

Sprsedawaue będą w dniu 2 paź­
dziernik* 1928 r. e godzinie 11-ej przed 
poł. przed tutejszym Urzędem Skar­
bowym następujące przedmioty: 1 sza - 
fo n ierk a  o rzech o w a , 1 u m y w alk a  z  lu s trem  
i z m arm u ro w ą p ły tą , 1 sza fa d o rzeczy  
z lu s trem , 1 lu s tro sa lo n o w e , 1 b iu rk o  
o rzech o w e , d w ie k an ap y , 1 s tó ł w ied eń ­
sk i, 1 le żan k a , 1 k rzesło p rzed b iu rk o ,  
1 k ra jo b raz , 1 s tó ł o k rąg ły  d ęb o w y , 1 m ały  
s to lik , 1 s tó ł zw y cza jn y , 2 n o cn e s to lik i 
z m arm u ro w em i p ły tam i, e taże rk a d o  
k siążek , 1 g a rn itu r k o szy k o w y , 5  p a r trze ­
w ik ó w  m ęsk ich  i 1 m łó ck a rk a , k tó ra  sp rze ­
d an a b ed z ie n a ry n k u o g o d z in ie 1 0 -te j.

W ąb rzeźn o , d n ia 1 . X . 1 9 2 8 r .
Urząd Sk*rbowy podatków i opłat 

skarbowych-

Ogłoszenie
Wydzierżawienie polowania 

n a w sp ó ln y m , tu te jszą g m in ę  o b e jm u jący m  
o b w o d zie p o lo w an ia w wielkości ca 
14,26 ha na przeciąg 6 lat m a  n a ­

s tąp ić d ro g ą p u b liczn eg o p rze ta rg u w  po­
niedziałek, dnia 15 października 
1928 r. w sali Rady Miejskiej 
o godz. 16-tej. P o lo w an ie  p o d z ie la s ię  

n a^ d w ie częśc i; licy to w ać w o ln o ty lk o  
cz ło n ko m  sp ó łk i ło w ieck ie j Kowalewo. 
W aru n k i p o lo w an ia są w  b iu rze  M ag is tra ­
tu d o w g ląd u .

Zarząd Spółki Łowieckiej Kowalewo  

(-) Przybyszewski p rzew o d u .

—  W  o g ło szen iu  M ie jsk ieg o  U rzęd u  E g zek u cy jn eg o  p o d a ­
n o m y ln ie d z ień  p rze ta rg u  p rzy m u so w eg o . P rze ta rg  p rzy m u ­
so w y  o d b ęd z ie  s ię n ie  w  p ią tek  le cz w e w to rek  2  p aźd zie rn i­
k a b r. o g o d z , 1 0 -te j,

S zan ow n y m  In se ren to m  p o d a jem y  d o  w iad o m o śc i że  o g ło ­
szen ia d ro b n e p rzy jm u jem y ty lk o za g o tó w k ę . O g ło szen ia  
p rzy jm u je s ię ty lk o  d o  g o d z in y 1 0 -te j p rzed p o łu d n iem .

—  O tw arc ie k ab a re tu n as tąp i d z iś w ieczo rem  w  h o te lu  
„D w ó r W ąb rzesk i" .

P o m o rsk a  Izb a R o ln icza .
W  so b o tę d n ia  6  p aźd z ie rn ik a  b r. o  g o d z , 9 -re j 

ran o  o d b ęd z ie  s ię  d o d a tk o w y  p rzeg ląd  b y d ła  i trzo ­
d y  ch lew n e j w  O rzech o w ie p o w , W ąb rzeźn o .

R o ln ik ó w  tak  z O rzech o w a  jak  i o k o licy  u p ra ­
sza s ię o jak n ajry ch le jsze p rzed s taw ien ie  m ate rja-  
łu  n a w sp o m n ian y m  p o k azie .

—  W ały cz . Z  d n iem  1 w rześn ia 1 9 2 8 r . p . W ład y sław  
Z a le sk i-K o rzu ck zo s ta ł p rzen ie s io n y z K siążek d o W ały cza . 
P o sad ę tę p o p rzed n io o p u śc ił p . N o ry śk iew icz , k tó ry p o 4 2  
la tach  u rzęd o w an ia w  W ały czu , zo s ta ł p rzen ie s io n y  n a em e ­
ry tu rę . T ak , jak p . N o ry śk iew iczo w i ży czy m y sp o k o jn y ch  
ch w il n a em ery tu rze , zaś  p . Z a le sk iem u  p o w o d zen ia n a  n o w ej 
p lacó w ce . R ed ak c ja ,

Jeszcze dziś 
można zapisać sobie „GŁOS 
WĄBRZESKI11 na miesiąc pa­
ździernik lub na IV kwartał.

WIEIKIJMMIIK 
na konie, bydło, trzodę chlewną 

oraz

KRAMNY
odbędzie się w RADZYNIE P o m .  

w czwartek, dnia 4 paździer­
nika 1928 r.

MAGISTRAT 
(-) KLIMEK w  z . b u rm is trz .

MŁODSZA

DZIEW CZYNA  
do lekkich posług domowych 

potrzebna

11. W olności 49. II . p ię tro

Odbiorniki radjooe 
najnowszej konstrukcji, 
z czystą i głośną andyeją

o raz

WSZELKIE CZĘŚCI 
d o  b u d o w y  ap ara tó w  k u p u je  s ię

W  nijbonystniej “W
w  f irm ie

R. W ojteeki, W ąbrzeźno
W y tw ó rn ia  ap a ra tó w  i  częśc i  rad jo tech n . 
nagrodzona na wyst. radj. w  Poznaniu 1927  

SREBRNYM W IELKIM M EDALEM

Kino — Teatr 
W wtorek dnia 2-go października  

Największy film morski 
sezonu !

Okręt

Grzechu
Potężny dramat morski w 8 aktach

z u d z ia łem

„SCHIRLEY MASON”
— i —

„Gertrudy Astor“ 

W spaniałe widoki morskie! 
Bunt i walki marynarzy na kolosie  

morskim ! Zabawa na okręcie! 

Piękne toalety. W ybuch okrętu  
na pełnem morzu. 

Film ten był demonstrowany 
6 miesięcy bez przerwy w te­
atrze „Capitor w N. Jorku.

łtTadprograni!
4

R U C H  T O W A R Z Y S T W .

— W ąbrzeźno W alne Zebranie. L eg ji In w a lid ó w . W . P . 
K o m p . W ąb rzeźna  o d b ęd z ie s ię d n ia 7 . p aźd z ie rn ik a  b m . 
za raz  p o n ab o żeń s tw ie K o śc ie ln em  w  lo k a lu p . M alsk ie -  
g o u l. G ru d z iąd zk a P rzem aw iać b ęd z ie d e leg a t z T o ru ­
n ia P rzy b y c ie cz ło n k ó w  je st K o n ieczn e .

U p rasza s ię W szy stk ich  z  L eg ji In w a lid ó w  W . P . s ie ­
ro t, w d ó w  i ro d z icó w . Z arząd .

Notowani* M łyn* Parowego w W ąbrzeźnie

K o le jo w a 5 6 .

w  d n iu  2 . X . 1 9 2 8 r . za 1 0 Ó k ilo .

M an n a p szen n a (k aszk a! ......................................
M ąk a p szen n a N elso n (g ry s ik o w a) .....................
M ąk a p szen n a L u k su so w a ...................................
M ąk a p szen n a E x tra . . • ...................................
M ąk a p szen n a O O O O ..........................................
M ąk a p szen n a 0 0 0 .............................................
M ąk a p szen n a P astew n a .......................................
M ąk a ży tn ia I ...........................................................
M ąk a ży tn ia II .........................................................
O sp a p szen n a ........................................................
O sp a ży tn ia ............................................................

z l 7 2 ,—  
. 7 1 ,—  
„ 6 8 ,-  
, 6 4 ,-  
.. 6 0 ,-  
. 5 0 ,-  
„ 3 5 ,—

n — »
, 2 8 -  

. 2 8 ,—

D ru k iem  i n ak ład em  „G ło su W ąb rzesk ieg o  ' (B . S zczu k a ) 

W ąb rzeźn o , —  R ed ak to r o d p o w ied z ia ln y B o les ław  S zczu k a  

W ąb rzeźn o , —  Z a d z ia ł o g ło szeń red ak c ja n ie o d p o w iad a .

lilfflHnitl 

aaHERBOMMBMWMBMBKKanaHBI  

z k o p a ln i lu b sk ład n icy  
franko piwnica 

górnośląski koks z hut, 

węgiel kowalski, świer­

kowe i olszowe szczapy 

i drzewo rąbane

POLECA

po najtańszych cenaolj 

J.&E. Eisenack
W ąb rzeźn o

©KABARET®
HOTEL,,D\UÓR {Uf]BRZESKI“

od dziś 1 października br. 

w IL/ystępy 

znakom, artystów

Koncert od godziny 8-mej 
wieczorem.

S zan ow n e j k lijen te li m . W ąb rzeźn a  
i o k o licy o zn a jm iam , że z dniem 2, X. 28. 
otwieram na nowo

U  M ń  h lo n iiM

i restaurację
w  n o w o w y b u d o w an y m  d o m u [R y n ek  '3 4 ] 

S ta ran iem  m o im  b ęd z ie zad o w o lić  
szan o w n ą k lijen te lę . P o leca jąc sw ó j w y b ó r  
to w arów  k o lo n ja ln y ch , jak ró w n ież w y b o ­
ro w e g a tu n k i w ó d ek  p ro szę  n ad a l o  p o p a r ­
c ie  m eg o p rzed s ięb io rstw a z p o w ażan iem

A . Z ab ieg ły

I Skład kolonjalny i restauracja  
W ąbrzeźno, Rysek 84

loflepiao  

(skrzydło)
tan io n a sp rzed aż

Trowski C h e łm o n ie

KTO może td?ielić

M M .

W iad o m o ść w ad m . 
G ło su  W ąb rz .

B ezd z ie tn e m ałżeń ­
s tw o p o szu k u je o d  

za raz

2-pokoioweiio 
mieszkania

W iad o m o ść w  ad m . 
G ło su W ąb rz .

u czn iu
syna uczciwych 
rodziców poszu­
kuje od zaraz 
BRON. ROZĘ 

m istrz k raw ieck i

W Ą B R Z E Ź N O  
u l. P o n ia to w sk ieg o 5 .

^rzedzierżawienie 

UtliHii 
odbędzie się

4 Daździei  nika 281, 
w OBERŻY 

w Jaworzn  
P. S. Ł. Nagi

artystyczne 
i m o n o g ram y w y k o ­
n u je tan io w d o m u  

i p o za d o m em  
B Frąckiewiczówna  
W Ą B R Z E Ź N O  

u l. W o ln o śc i 3 6 II p ię tro

UCZNIA 

Isiurowooo 
p o szu k u je o d za raz  

K. Balcerski 
adwokat

Beczki próżne 
k o rzy s tn ie n a  

sp rzed aż
P. Piotrowski 

H u rto w n ia to w . k o l. 
K o le jo w a 6 1 /6 2

1 1 1 = 1 1 1 = 1 1 1 = 1 1 1 2  

Poszukuje się 

mipszhania 
4 lub 5 pokojo­
wego z kuchnią 

Z g ło szen ia  

ad m , G ło su W ąb rz .  

1 1 1 = 1 1 1 = 1 1 1 = 1 1 1 =


